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Ewanielia u dukasza świętego 


w rozdziale ezternastym.. 


( W om czas, 
domu iednego 


chleb, a oni g 
€ 


 dziawszy, rzekł do biegłych w zakonie 
i faryzeuszów, mówiąc: »godzili się w sa- 


bat uzdrawiać?« Lecz oni milczełi. A on 


wziąwszy go, uzdrowił i odprawił. A od- 
powiadaiąc, rzekł do nich: „którego z was 
„osieł albo wół wpadnie wstudnią, a nie 
-" wnet go wyciągnie w dzień sobotni.“ 
- fnie mogli mu na to odpowiedzieć. I po- 


> wiedział též podobieństwo do zaproszo- 


mych, przypatruiąe się, iako pierwsze 
siedzenia Obierali, mówiąc do nich: »gdy 
będziesz wezwan na gody, nie siadayże 

na pierwszćm mieyscu, aby snadź po- 
czciwszy nad cię nie był wezwan od 
niego; a przyszedłszy ten, który ciebie 
i onego wezwał, nie rzekł ci: day temu 


`  mieysce; a itedybyć ze wstydem począł 


" mieć” ostateczne mieysce. Ale gdy bę= 


Niedziela szesnasta po Zielonych świątkach, 


gdy lezus wszedł do > 
rzednieyszego faryzóu 


£ x 


dziesz wezwan, idź i usiądź na. pośle- - 
dnićm mieyscu, Że, gdy przyidzie ten, 
który cię wezwał, rzecze tobie: przyla- 


cielu! posiądź się wyżćy. Tedy będzie 


tobie chwała przed społem siedzącymi. 
Bo wszelki, co się wynosi, ponizon be- 


dzie, a kto się uniża, wywyźszon będzie.“ ` | 


—— 


"Nauka z téy Bwanielii. 

25 (Z Balickiego.) 

- Chociaż faryzeuszowie głównymi byli. 
nieprzyiaciółmi Jezusa, wszędzie: chy- 


trze szpiegowali uczynki łego, nie uni- 


kał ich przecie, lecz owszem obcował 
często znimi, pragnąc ich przez _Swoie 
nauki na lepszą naprowadzić drogę. Gdy 
się razu iednego . znaydował w sabat na 
wieczerzy u możnego faryzensza, przy- 
prowadzono do niego człowieka opuchie- 
go, aby go uzdrowił. - Wiedział Z/ba- 
wiciel, że faryzeuszowie póczytuiją za 
grzech uzdrawiać chorych w dzień świę- 
ty, lubo Bóg ciężkie tylko roboty za- 
kazał w sabat odbywać. Pyta ich się: 
tedy, czy się godzi chorych w sabat 
uzdrawiać; oni milczeli wprawdzie, lecz 


serce ich pełne było fałszu.  Z/naląc ich 
- skryte myśli Pan Tezus, uzdrowił cho- 


rego, a potém ich się A czyby oni 
3 


go mac Fiacz Z 2 


nie ratowali swoiego bydlęcia, gdyby im 
w studnię wpadło, w dzień święty? łakby 
im chciał powiedzieć: kiedy idzie o do- 
czesne wasze dobro, wtedy nie wahacie 
się przełamać prawo święcenia dnia świą- 
tecznego, a mnie macie za gwałciciela 
dnia świętego, źe w šabat uzdrawiam 
chorego człowieka?  Ziawstydzeni -tą 
oczywistą prawdą faryzeuszowie, milczeć 
musieli. Pan Bóg stwarzał świat przez- 
sześć dni, a siódmego odpoczął, nie dla 
tego, iak gdyby się zmordował, ale 
„Żeby nam dał poznać, że odpoczynek 
potrzebny iest słabym ludziom i ieden 
dzień poświęcenia i przypomnienia S0- 
bie dobrodzieystw bożych. Tak więc, 
Chrześcianie, do święcenia świąt zachęca 
nas Bóg, »bo przez sześć dni,“ mówi 
Pismo święte, »czynił Pan niebo, zie» 
mię, morze i wszystko, co w nich iest, 
i odpoczął dnia siódmego, i przetoż bło- - 
gosławił Pan dniowi sobotniemu i po- 
święcił go.“ Dla tego woła tenże Bóg 
na nas w przykazania: »pamiętay, abyś - 
- dzień święty święcił !« Kiedy przez cały 
tydzień od wschodu do zachodu słońca 
zaięci iesteśmy pracą około rzeczy do- 
 czesnych, około chleba powszedniego, i 
trudno nam wtedy myśleć o naszćy du- 
szy, iakże potrzebny iest aby ieden dzień, 
w którym sobie przypominać możemy 
dary Boga, dobrodzićystwa od niego od- 
bierane; w którym Się uczyć mamy tego, 
"do czego iako. ludzie i Chrześcianie — 
Katolicy obowiązani iesteśmy; a do tego 
właśnie dzień świąteczny iest przezna- 
my, Łatwo człowiek, zaięty pracą, 
| co Boga, sobie i bliźniemu ` 
łatwo ziemi przykładami po- 
1 odrywać od zachowania przy- 
kazań bożych; a któż iest, ktoby mu 
takowe błędy przypomniał; ieden tylko 
dzień święty, w któr 
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-gü oświeca iego rozum, uczy prawdy, 


 wysłuchawszy Mszy świętćy, zabawom, 


- święcacie? 


-dobrze i enotliwie żyły, iak w dni świę= 


-iac naukę boza, otwiera 


„Ślicie, że dzień świ 


zw 


odwodzi od występku, pociesza nieszczę- ~- 
śliwego, publicznie modli się za wszy | 
stkich, i straszną ofiarę Mszy świętóy l 
za wszystkich odprawia, a taki dzień - 
nie miałżeby nam być potrzebny? lest - 
nam zaprawdę i bardzo potrzebny, be 
różne mamy potrzeby tak duszy, iako 

i ciała, o które prosić nam trzeba Boga, 

a za iuż odebrane dziękować, 

Wielu zludzi w tym wielkim zostaie 
błędzie, iak gdyby: na Święcenie dni- 
świętych dosyć było powierzchownie być. - 
świądkiem nabożeństwa kościelnego; re= 
sztę zaś dnia przepędzić można. w pró- 
zniactwie i nieczynności, byle: się tylko 
od grubćy wstrzymać pracy; ale mylą. 
się bardzo, co tak- myślą. Prawda iest, 
że w dzień święty od wszelkićy ciężkićy 
roboty wstrzymać się trzeba, wyjąwszy. 
konieczną, ale konieczną potrzebę, lecz 
nie dosyć na tem. Cały ten dzień do 
Boga należy. . Mniemacie, mili Bracia, 
że dobrze święciliście dzień pański, gdy 
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piiaństwu i rozrywkom resztę dnia po- 
Nie, bogoboynym ćwicze- . 
niom oddać go należy. Gospodarze do- 
mu, troskliwi rodzice, kiedyż macie spo- 
sobnieyszą porę do zachęcania dzieci wam — 
j : chowały, - 


szych, aby przykazania boskie: 


te? zgromadźcie ie wtedy około siebie, 
uczcie ie poznawać Boga i przepisy wia- 
ry, czyńcie ie bacznemi na występki, a -~ 
wtedy powiedzieć możecie, że dobrze 
święciliście dzień boży. Lecz ieżeli zdo> 
mu bożego prosto idziecie do karczmy, 
szynkowni: ieżeli w uszach ieszcze ma= — 


słuchanie zgorszeń i. plotek; i 


_ od Boga odebrane, 


| zwać? Trafia się bardzo często, że chci- 
- wość ludzka mała maiąc na sześciu dniach 


_ pracy, i ten dzień Bogu oddany gwałcić 
- się ośmiela, pod różnemi pozorami pod- 
danych swoich do ciężkićy zmuszaiąc 
pracy; tacy niech wiedzą, że kara boza 
za to ich czeka, bo oto taki iest wyrok 
Boga: »strzeżcię sabatu mego, święty 
bowiem iest wam; ktoby go zmazał, 
śmiercią umrze; ktoby weń czynił ro= 


_botę, zginie dusza iege w pośrodku ludu 


swego.ć „Ma się rozumieć, że kazdy, 
© kto bez potrzeby dzień boży. gwałci, 

"kary od Boga nie uydzie; nie mówię 
cach tych, które w domu kó- 


> miecznie są potrzebne, bo tych opuszczać 

nie można, tylko o ciężkich, bez potrzeby 
koniecznćy dopełnianych.  Przypominać 
sobie mamy wtym dniu dobrodzieystwa 


świętych pańskich, abyśmy do nich wła- 


sne życie zastósowali; uważać mamy, 


w czóm w całym tygodnia mogliśmy Bo- 
_ga obrazić, przepędzać czas na modlitwie 
- i imnych bogoboynych ćwiczeniach; a 


~ przedewszystkićm wystrzegać się nam 


- należy. wszelkich występków i grzechów. 
Bo ieżeli rano iesteśmy w kościele, mo- 
diimy się, przyimuiemy Sakramenta świę- 
te, a potóm udaiemy się na piiaństwo, 
rozpustę do późnćy nocy; nie iest to na=. 
bożeństwem i święceniem dnia bożego, 

ale bluźnierstwem i zniewagą Boga nay- 

_ większą. Ale i w tych słowach: »ezy 


godzi się w sabat uzdrawiać, przestrogę 


- mamy, iak dni święte święcić. Uczynków 


dobroczynności, choćby w naywiększe 
święto,. chociazby z ciężką połączonych 


pracą, nie odmawiamy nikomu, Chrze- 


ścianie! bo wspierać i ratować bliźniego, 
iest nayświętszćm prawem człowieka. 


; X Nie można lepiéy obeyść i święcić dnia — 
świętego, iak. za przykładem Zbawiciela 


A 


przykłady i wzory - 


Ez 


| wypełniać dobre uczynki. Nie pytaymy 


< sie; kto iest potrzebuiący, czy wyższy, 


czy niższy od nas; czy nasz rodak, lub 
nie; czy Chrześcianin Katolik, czy Żyd 
lub Poganin; wszystkich ratewać mamy, 
nikim nie gardzić; boć i w dzisieyszćy 


Ewanielii powiedział Chrystus: „Kto się- 


wywyższa nad drugich, drugimi gardzi; 
ten- ponizony i wzgardzony od Boga 
będzie: a kto się uniża, w kazdym uznaie 


swego współbliźniego, swego równego, 


i, iako takiemu, pomoc i ratunek daie; 


ten bedzie wywyższony. w królestwie 
. niebieskićm.* 


Przysłowie. 


—— 


- Zarobił, iak Zabłocki na mydle. 


"Statek ów był bardzo zły. 


(Z Woycickiego.) 

To przysłowie ztąd miało powstać. 
lakis Zabłocki ńakupił mydła i chciał ie 
Wisłą spuścić na statku do Gdańska. 
Ze spodu 
i zwierzchu naciekło wiele wody, i mydło 
częścią się rózciekło, częścią popsuło. 
Śtrącił więc Zabłocki. Ale- nie’ traci 


- dacha, skupuje znowu wiele mydła i ie- 


dzie znićm iuż nie wodą, lecz lądem, 
do Wrocławia, gdzie wówczas naylepsze 
robiono i -przedawano mydło. Nieborak 
swego przedać nie mógł, i tak puszcza- 
iąc się na zarobek, stracił wszystko. 
Ziądto mówimy, że, gdy kto, nie ma- 


"iący na to głowy, puszcza się na zaro- 


bek i straci: „zarobił, iak Zabłocki 


„na mydlo“ 
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>... Rozmałltości. się z cukrem i miodem, 
>>> a TAS l -> łyżce używa.) — Lecz z pomiędzy 

Lekarstwo" na. kaszel suchy, - 

- długo trwaiący. - 

W kaszlu suchym i aporczywym, trze= 
ba iedynie zyć chlebem, warzywem ogro- 
dowóm, zbożem, pestkowemi. i drzewne- 
mi owocami, mlekiem, serwatką i wodą. 
Trzeba mało ieść mięsa, mało albo weale 
nie pić mocnego piwa, wódki, i wystrze- 
gać się mocnego rozgrzania.. lezeli ie- 
dnak mimo tego kaszel nie ustaie, trze- 

- ba zaraz użyć lekarstwa, którego mamy 
wiele, iako to: dekokt z korzeni omanu 
pospolitego (inula Helenium) z piwem 
Jub serwatka, osłodzony miodem; albo 
zagęszczony. sok ż marchwi, lub dekokt 
albo sok ziarmużu. (Kilka iego głó- 
wek tłucze się, potem kładzie się w gar- 
nek, przykrywa się dobrze, i to przy- A 
krycie oblepia się papierem, posmaro- po filiżance. Taka polówka wyborna 
wanym klaystrem z mąki, i stawia się jest także.na wysychanie ciała i suchoty - 
na kwadrans do ciepłego pieca. Potóm  płucowe. 
wytciśniony sok ztego iarmużu  mięsza AE 


3 s Wksięgarniach Ernesta Giinthera w Lesznie i Gnieźnie, jako też po wszystkich księ- 
- garniach krajowych i zagranicznych, dostać można: ; 
_  Nwiadectwa dla dzieci katolickich, 


które pierwszy raz u spowiedzi i u komunii świętéj były. 
(Z stósowneini miejscami z Pisma świętego.) | 


> 50 świadectw na Paa papierze kosztuje „ . KS 0RR "15 sgr., czyli 8 złp. 
RZA BER ordynaryjaym y, ; SE +... 6 4 6 4 « + 0, 5 
- Świadectwa te sprzedają się i w niemieckim języku w tych samych cenach. 


Uwagi o dachach z gliny, = 
a podług pana Dorna, o acpac o XX 
«własnego doświadczenia, z przytoczeniem opisu konstrukcyi drzewa i obrachunku 
ż, kosztów na to potrzebnych. Przez 6, Łónke., —— 

- Zryciną, 8vo, Gena: 3 złp., czyli łósge. > 
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Nakładem i drakiem Ernesta Günthera w Lesznie. — (Redaktor: X. 


